
Stefan Żarów 

 

dotknąłeś mnie wzrokiem 
 

                           Janowi Pawłowi II 

 

dotknąłeś mnie wzrokiem 

kiedy słońce 

wznosiło się nad nami 

pomiędzy Wawelem i Skałką 

w tłumie wolnych 

podniosłem głowę 

  

dotknąłeś mnie wzrokiem 

kiedy zagubiony 

porozwieszany  

w przestrzeni irracjonalności 

rozrywany idee fixe 

stałem na progu dojrzałości 

 

dotknąłeś mnie wzrokiem 

przenikającym spojrzeniem 

blaskiem 

pośród zaciekawionych 

rozmodlonych ludzi 

spotkałem przyszłość 

 

dotknąłeś mnie wzrokiem 

kiedy za prawdę w bólu  

powalony na bruk 

uwiarygodniłeś pastuszków 

doznałeś ciosu 

z ciemnej strony bytu 

 

 Kraków 1981r. 


